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rajszego, o godzinie l i te j  z rana, JO.
, Xiążę W arszaw ski, N a m ie s tn ik  Króle- 
i ; Kościoła Katedralnego Prawosławne- 
1 'iC Y , gdzie odczytany został Manifest 
Tiwiający oszczęśliwem narodzeniu się J e j  J y s o k o ś c i  W ie l k i e j  X ię ż n e j  M a b j i ,  Cór- 

fiSKiCH W y s o k o ś c i  W ie lk ie g o  X ię c ia  L e s a -  
L s tę p c y  Tronu, i Najdostojniejszej Małżon- 
MVnuki NAJJAŚNIEJSZYCH PAŃSTWA, 

^fy ło  się dziękczynne Nabożeństwo, a nastę­
pnie u w ^ J A  Sta odprawiona przez Najprzewielebuiej- 
szeeo /rrtfnjusza  Arcy-Risknpa W arszaw skiego  i No- 
w ogeorefw skiego. W'ojskowi wszelkich stopni i Na­
czelnicy Vładz Cywilnych, oraz Urzędnicy i Obywatele 
miasta, zrajdowali się w tymże Kościele. Podobne Na­
bożeństw odbyły się tegoż dnia i w Kościołach in­
nych Wyznań. _______

Pojutrze, w Kościele XX. Dominikanów, przypada 
u ro c z y * o ść  N a j ś w ię t s z e j  MARJI PANNY O p ie k i; któ­
ra odbywać się będzie z wystawieniem Najświętszego 

kMENTU, Kazaniami, Processjarai i Odpustem 
Jlym ._________ _____________
powodu szczęśliwego rozwiązania J e j  C e s a r s k i e j  
bKości W ie l k ie j  X ię ż n e j  C e s a r z e w ic z o w e j  M a r i i  

_ x a n d k ó w n e j,  NAJJAŚNIEJSZY CESARZ JMó> 
■niu 6  Października, N a j ł a s k a w i e j  rozkazał wydać 
rozporządzenie Głównego \{u.r^iov^Petersburgskiego 

Jwarzystwa Dobroczynności, 3,000 rsr., dla rozdania 
1Petersburgu , starcom, ubogim i chorym.J J e g o  C e s a r s k a  W y so k o ść  N a s tę p c a  C e s a rz e w ic z ,  

w dniu 5 Października, raczył przesłać z tegoż powodu, 
przy Reskrypcie, 3,000 rsr., temuż Kuratorowi, (Naj- 
przewieleboiejszemu Metropolicie Nikanorowi}, dla roz­
dania najpotrzebniejszym mieszkańcom miasta Peters- 
b u r g a . ______________

Rozkazem C e s a rs k im , w nagrodę roęztwa w b i t w a c h  
i  Góralami i gorliwości w służbie Dońskiej, konno-arty- 
leryjskiej, Nr 7 baterji, N a j ła s k a w i e j  nadane zostają 
złote belki na kołnierzu i obszlegach oficerskich m un­
durów t e j  brygady. ,

E e s a r s k a  A k a d e m j a S z t u k  Pięknych w I etersburg , 
-ybrała na HonorowychCzłonkow Akademji, PP. Ada­
ma Idżicowskiego i Józefa Gołońskiego, Budowniczych 
w W arszawie. (Psz: Pół:).

w

Dyrekcja U bezpieczeń.—  Najwyższa Izba O b ra ­
chunkowa reskryptem swym z dnia * / u  W rześnia ro ­
ku bieżącego, zawiadomiła o zaroierzonem zniszcze­
nia w terminie d n ia ' / «  Maja 1854 r., dowodów Rachun­
kowych, dotyczących wypłat z funduszów Ubezpieczeń 
w epoce od roku 1817 do 1843 włącznie uskutecznio­
nych- D y r e k c ja  Ubezpieczeń podając tę decyzją do wia-

Jutro, ŚŚ. Zacharyasza i Elżbiety.
Ubyło dnia godzin 7, min: 15.

domości osób interesowanych, ostrzega je, iż wszelkie 
żądania objaśnień tyczących się wypłat z tej epoki, po 
terminie wyżej zakreślonym, bez skutku pozostaną.—  
Prezes, Radca Tajny Hr: Skarbek.—  Naczelnik Kanc:, 
Radca Hono: Łempicki.

Dozór M agazynu Rządowego D rzewa. Pragnąc aby 
drzewo p r z e z  Władze Rządowe i osoby prywatne w ma­
gazynie tutejszym zakupywane, w właściwym czasie od- 
stawione było, podaje do publicznej wiadomości, ze fur- 
manom którzy bez różnicy na odległość i miejsce wywo­
zić będą drzewo z magazynu, Dozór z funduszów Żeglu­
gi parowej płacić będzie o 20 procent nad taxę przez 
Kom: Rzą: Przych: i Skarbu, Reskryptem z d .20 Maja 
(1 Czerwca) r. 1849 ustanowioną: każden przeto chęć 
mający zająć się wywózką drzewa Skarbowego, codzien- 
nie od godziny 9ej z rana do 3ej z południa, do Biura 
Dozoru przy ulicy B ugaj pod N° 2602/3 położonego zgło­
sić się może, gdzie bliższą informację odbierze. —- In­
spektor, Sekr: Rolleg:, C. Sestie.— Kontroler, Sekre­
tarz Koleg: K rysiński.

Bractwo S e r c a  N . MARJI P a n n y , Szkaplerza  Śgo i  
M iłosierdzia, przy Kościele XX. Karmelitów  na Le­
sznie, zaprasza Braci i Sióstr S e r c a ,  na żałobne Nabo­
żeństwo w Poniedziałek i Wtorek.

Jutro, o godzinie lOej z rana, w Kościółku Instytuto­
wym W arszaw skiego  Tow: Dobro:, odbędą się Exekwie 
za dusze zmarłych Opiekunek, Członków i Dobrodzie­
jów tegoż Towarzystwa. .

Jutro, ogodz: lOej rano, jako w przed-dzien rocznicy 
skonu ś. p. Krystyny z X iążąt Lubomirskich Lubomtr- 
skiej, odprawiać się będzie w Kościele XX. M is jo n a ­
r zy  Śgo K r z y ż a ,  żałobne Nabożeństwo, za spokój Jej 
duszy; na które, zaprasza się Krewnych i Przyjaciół

E xportaeja zwłok ś. p. Radcy Tajnego, Senatora Eu- 
aeniusza-Alexandra Poklękowskiego, odbędzie się jutro 
o godzinie le j z południa, z domu N° 1254 przy ulicy 
N owy-Świat, na smętarz Pow ązkow ski; w dniu zas I 
b. m. o godzinie lOtej rano, odprawione będzie Nabo­
żeństwo żałobne za duszę Jego, w Kościele X X . Kapu-

V Po długich cierpieniach, w dniu 17 z. m. zakończył 
cnotliwe życie ś. p. Wojciech E lbrandt, Oby wate miasta 
Płocka . Pozostawił w nieutulonym zalu małżonkę, cor- 
kę i zięcia, którzy stratę Jego opłakiwać me przestaną. 
Żył zbyt krótko, bo lat 48 tylko; właśnie wtenczas kie­
dy ciężkiej i wytrwałej pracy owoców, m iał w spo- 
kojności zacząć używać, niezbadane wyroki kazały mu 
wstąpić do grobu. Lat kilkanaście był Urzędnikiem, 
w Biurze Naczelnika Powiatu Płockiego, a pozyskawszy 
zaufanie Rządu i współ obywateli swoich, miał poru- 
czane czynności honorowe, które z największą chęcią i 
sumiennością wykonywał; jakoż był Prezydującym
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w Dozorze Kościelnym Parafji Płockiej, w Domu schro­
nienia starców i kalek, tudzież Naczelnikiem Deputacji 
Kwaterniczej,  a nadto był Członkiem Rady Nadzorczej 
Kassy Oszczędności, i Rady Szpitalnej Śgo A l e x e g o , 
W  trudnej pielgrzymce życia, umiał ś. p. Wojciech El- 
brand t dopełnić obowiązków względem BOGA i bli­
źnich; a posiadając rzadki dar podobania się ludziom, 
n a  długie lata po sobie wyrył w ich sercach smutek i 
chlubne wspomnienie.—  A.

Doszła smutna do W arszaw y  wiadomość, że bawią­
cy za granicą dla poratowania zdrowia, ś. p. Ludwik 
Kozubowski, b. Członek Rady Ogólnej Budowniczej, 
Budowniczy Dyrekcji Ubezpieczeń i Dyrekcji Teatrów, 
Kawaler Orderu Śgo S t a n is ł a w a  kl: III, Członek T o ­
warzystwa Warszawskiego Dobroczynności, rozstał się 
z tym światem.

J J W W . de R ig ler, Konsul Jeneralny P ortugalski 
przy Dworze NAJJAŚNIEJSZEGO PANA, i Don Pe­
dro da Costa Saldanha, Sekretarz Missji P ortugalskiej, 
wyjechali do Petersburga.

Wczoraj na posiedzeniu publicznem Banku Polskie­
go, odbyło się losowanie serji obligacji cząstkowych  
z pożyczki 150-miljonowej. Wylosowane zostały do 
spłacenia.-następujące serje tychże pap ie rów : Nra 95, 
144, 240, 483. 488, 737. 786, 832, 927, 1,029, 
1,105, 1,197, 1,200, 1,371, 1,391, 1,439, 1,501, 
1,784, 1,883, 1,896, 1,981. 2 ,077, 2,105, 2,117, 
2,365, 2,704, 2,807, 2 ,901, 2,978, i 2,988.

Do czynności odbywających się przy zwijaniu wy­
granych 4ej klassy, loterji klassycznej, zaproszeni zo­
stali jako delegowani Obywatele tutejszego miasta, W W. 
F ryderyk Heurich, i Roch Z aw adzki.

Wspomnieliśmy już przed niejakim czasem o wystą­
pieniach Panny Anny W ienen, W arszaw ianki, w Ope­
rze Trubadur. Oto co piszą o tem w dzienniku : Do­
strzegasz Tryesteński: »Rola starej Cyganki poru- 
czoną była młodej Pannie Wienen, która po raz p ie r ­
wszy ukazała się na tutejszej scenie. Kiedy przed trzema 
laty słyszeliśmy Pannę Wienen będącą wówczas jeszcze 
młodziutką, rozwijającą w koncercie głos bardzo sym­
patyczny, mało mogliśmy sądzić o jej sposobie oddawa­
nia muzyki czysto-deklamacyjnej. W rzeczy samej po­
szła ona w szranki trudne, przyjmując rolę Azaceny. 
Młoda debiutantka mająca ukazać się na deskach sceni­
cznych, poorana zmarszczkami w roli staruszki; Arty­
stka nieśmiała, mająca rozwinąć w wysokim stopniu, 
uczucia zemsty i okrucieństwa, powinnaby się zdawać 
n ie  w swojem miejscu. Wszelako Panna Wienen umia­
ła  przedzierzgnąć się doskonale i utrzymać się w akcji 
ja k o  Artystka wyborna, oddając z wielką naturalno­
ścią sceny zasmucające; mianowicie przy pierwszem 
opowiadaniu Trubadurowi, kiedy w okowach, zostaje 
sprowadzoną do obozu Hrabiego, i w akcie ostatnim, 
kiedy jest w więzieniu z M aurykiem. Podobnie jak o 
akcji, tak też wyrzec możem o akcencie i o wybornej 
wymowie z jaką Panna Wienen deklamuje; aby wszakże 
należycie j ą  ocenić, trzeba ją  słyszeć w roli w której 
może więcej rozwinąć giętkość śpiewu, niż deklamację, 
gdzie m niej wchodzi sztuka, a bardziej akcja i wymo-
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W d. 26 z. m., na placu przed Szpitale 
JEZUS, przytrzymano chłopczyka lat oko 
jącego, który o pochodzeniu swojem ż 
śnienia dać nie jest w stanie; nadto w dniu 
trzymano włóczącego się po ulicy chłopcz 
o ile dowiedzieć się od niego można było,
Paw eł. Zarząd W arszawskiego  O ber-P d  
zwałrodziców lubfamilję rzeczonych dziec 
lu odebrania tychże, zgłosili się spiesznie 
Policyjno-Sądowego w tymże Zarządzie

Młody Violonczelista P.Adam Hermann, 
cnie za granicą, udał się jak to donieśli 
s ławny koncert w Halli, gdzie wezwany 
mistrza swego Nauczyciela P. Sercais.
P. Hermann, wywołało nowy zapał dla talent 
ry oceniła miejscowa Publiczność z samych znawców 
prawie złożona, i ciągłemi oklaskami, jak otei, wzmian­
kują  gazety, wynagrodziła grę jego.

Zeszyt CLYty Bibljoteki W arszaw skiej z. , 1853 za 
miesiąc Listopad, wyszedł z druku, i zawieij; Pam ię­
tnik o Tomaszu Zam oyskim , Kanclerzu W. T,or:i u ło ­
żony przez Seweryna Gołębiowskiego. Chor<ha serca, 
opowiadanie; napisał M. Rostkowski. G edym i^w icze; 
ustęp z dzieła Karola Sza jnochy: Jadw iga  i y^kiełło; 
II. (dok:). Wyjątek z przekładu trajedji Sofoklea„F 
tra, wygotowanego do druku przez Ant: JA ^  
Dzieje Xięztw Nad-Dunajskich, to jest Muc$& 
szczyzny, podług Kogalnitchana, skreślont 'b'' 
Rogalskiego. Poezje: Pogrzeb kmiotka, prze-^A^ 
Rozmaitości.  Wiadomości na drodze postępu n. 
rodzonych: Fizyka, pr: S. P.; Chemja pr: J. B.. o  
nika Bibljograficzna. Doniesienia literackie. L 
żenią meteorologiczne za m. Wrzesień r. b. ^

Wczoraj złożono w Redakcji Kur je ra :  bezimien* 
rs. 1 na światło przed statuą MATKI BOZKIEJ, prztTj 
Kościołem X X . Reform atów.—  Od A. rs. 1; od M. W. 
kop. 75, i od Familji R. rs. 1 kop. 20, dla biednego 
szewca  na poddaszu, z chorą żoną i trojgiem dzieci. —• 
Od W. R. kop. 75, dla biednej wdowy Bohm  z 5rgiern 
dzieci, przy ulicy Jasnej zamieszkałej.

Bawiący od niejakiego już czasu w W arszawie, a 
przybyły z W ilna, P. Rajmund M ączyński, fortepjani-  
sta, dawszy się kilkakrotnie słyszeć w różoych domach 
prywatnych, zasłużył sobie na pochlebną o talencie je ­
go wzmiankę. Między innemi, grał on K arnaw ał We­
necki własnego utworu, oraz poloneza i dwa mazury, 
niemniej nocturne p. n . : Adieu, i nie tylko wykona­
niem, ale także odznacza się jako twórca muzyczny. Na 
licznych koncertach dawanych w Cesarstwie, był p rzy j­
mowany z zapałem.

Wczoraj w Teatrze Wielkim przywmłani zostali: po 
Operze Don Buce falo, Pan Zucchini; po balecie Wesele 
w Ojcowie, Parm y: Anna S traw s i Damse, oraz P an  
Meunier.

Alexander Elsner  Dentysta, wyjechał do Lublina, 
gdzie kilka tygodni zabawi, i żądającym, będzie udzielać
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swej pomocy dentystycznej; o czem ma zaszczyt zawia­
domić JJW W . i W W. Obywateli G ub: Lubelskiej.

A nglja . —  Dzienniki zajmują się rozbiorem przy­
puszczalnego dnia zwołania Parlam entu .—  Minister 
skarbu ma zamiar podobno ukonsolidować za pewną  
summę bonów skarbowych. — W edług wiadomości 
z Bombay, w  nowo zdobytych \>'C0 'fii’cię,\a<i\i8 irm ańskich , 
bandy geryla sów  prowadzą zaciętą wojnę z A nglikam i, 
j bardzo kraj niszczą. Sądzą, że jeszcze do czasu deszczów  
A n glicy  wezmą Awę, i kraj będą musieli rozdzielić po­
między dwóch sprzymierzeńców A n glji:  Radżę Mani- 
p o r t  i Króla Siarnu. —  Z Chin donoszą, że Cesarscy 
odnieśli pewne korzyści w Amoy, ale powstańcy obiegli 
K ei-fung-fu , nad rzeb^ŻÓ łtą, stolicę prowincji Honan. 
Chiny całe poddane są najstraszliwszej anarchji; co 
dzień spodziewać się można wiadomości o wzięciu Pe­
kinu; ale Cesarz opuścił stolicę, gotów udać się i dalej 
gdy będzie tego potrzeba. —  Na m eetingach  odbywa­
nych na korzyść Turcji, żadne znakomitości polityczne 
nie byw ają .—  Times i inne dzienniki dowodzą,^ że na­
w et rozpoczęcie kroków nieprzyjacielskich w Turcji, 
nie wstrzyma mocarstw od pośredniczenia i układów,  
które i wojnę ograniczą, a miejscową tylko zrobią, i 
prędki jej koniec położą, zachowując niezależność Tur­
c ji. (J. des Deb.—  J. de St: Pet:).

A c s t r j a .  —  Wkrótce mają og łos ić  postanowienie  
nowe. regulujące stosunki cywilne Izraelitów.—  Z Lom- 
b a rd ji  cło  wchodowe od zboża znies iono.—  W Siedm io­
g ro d zie  i na P ogran iczu  W ojskowem, przedsięwzięto  
sanitarne środki ostrożności. —  Dla pokrycia kosztów  
uwłaszczenia w łościan na rok 1854, do każdego złotego  
reńskiego  podatków stałych, rozpisano dodatkowe graj­
cary; stosownie do prowincji a nawet okręgu, liczba 
ty c h  dodatkowych grajcarów zmniejsza się. W  IW yższej 
A u str ji  wynosi dotąd 19 grajcarów do złotego reńskie­
go podatku, w G alicji 15, Krakowie  10, Bukowinie  11, 
w  okręgu P eszteń sk im  15. K aszyckim  15, Slaw onji i 
K roacji 14, w L om bardji 3 r/*, w W enecjańskim  5  kr:,
; d . —  W dniu 16 z. m., Posłowie A n glji i F rancji
m ieli  konferencję z Ministrem spraw zagranicznych, 
z którym układali n ow y projekt pośrednictwa, na przy­
padek rozpoczęcia kroków nieprzyjacielskich w A zji, 
n im  projekt ten mocarstwom walczącym będzie kom u­
nikowany. Gabinet fra n cu zk i dał jak najbardziej za­
dowalające objaśnienia, dla czego nie przyjął propozy­
cji Ołomunieckich; z powodu tych objaśnień, nastąpi­
ło  zmniejszenie armji. Środek ten rozegnał obawę woj­
ny europejskiej.— W dniu 13 z. m.. Lord R estrnoreland  
otrzymał od sw ego rządu depesze; te przesłał przez 
Konsula A n gielskiego w  B e lgradzie , do Lorda S tra t­
fo rd  de R edc/iff, któremu rząd an gielsk i poleca użyć 
wszystkich środków, by P ortę  wstrzymać od rozpoczę­
cia kroków  nieprzyjacielskich. (Scbl: Ztg —  Jour: de 
St: Pet:). ' , , -

F r a n c j a .  P a ry ż  29  P a id z :.—  Cały dwór onegdaj  
w rócił z Com piegne; dziś Cesarz ma się znajdować 
w Wielkiej operze na pożegnalnem wystąpieniu śpiewa­
ka L evasseur .—  Prefekt Sekw any, ma prosić Cesarza 
o zmniejszenie liczby budowli publicznych w P aryżu ,

bo wynagrodzenie piekarzy wyczerpało całkiem fundu- 
sze miasta.—  W edług niedawno zrobionego in weritarza, 
ruchomości w ratuszu ocenione są na 3 miijo: fr.— N a­
czelnym Dyrektorem 2ch dzienników rządowych P a ys  
i Constitutionnel, został P. de la  Guerronniere. —  
M onitor zaprzeczył pogłosce o uzbrajaniu fregat paro­
wych wTulonie, dla przesłania wojsk do K onstantyno- 
pola. F rancja  nie myśli tam wojsk wysyłać. Dzienni*  
ki fran cu zkie  dowodzą, że wojna powszechna jest n ie ­
podobną, a jeżeli jako miejscowa zajdzie, to się rychło  
za pośrednictwem innych Mocarstw zakończy. (Ind: 
Bel:.—  J. de St. Pet).

T urcja .—  W dniu 10 z. m., floty sprzymierzone stały  
w zatoce Besika. Wiadomości co do nich są sprzeczne, * 
jedne donoszą, że Sułtan zażądał urzędowuie w płyn ięc ia  
flot na D ardanelle, i że Lord S tra tfo rd  przyrzekł temu  
zadość uczynić; według innych, P osłow ie F ran cji i 
A n glji odmówili wpłynięcia eskadr, i nie przestają pro­
wadzić układów w duchu pokoju. Manifest w yp o w ie ­
dzenia wojny w dniu 5 komunikowany był Posłom za­
granicznym. Pan La Cour oświadczył, że F rancja  
uważa się odtąd za uwolnioną od wszystkich zobow ią­
zań względem Turcji, która sama walczyć ma dla obrony  
traktatów dotąd bronionych przez Królów7 F rancji. 
Pan Bruck  oświadczył, ze A u s tr ja  starać się będzie, by  
wojna ograniczyła się dojak najmniejszego territorjum, 
i  że nie pozwoli na naruszenie E uropejskich  granic  
R ossji. Lord S tra tfo rd  radzi Porcie  układ; w dniu 6  
miał konferencję iR eszydern . Omer Baszy polecenia po­
w iózł M assar Basza, sy n R eszyda .— Zdaniem wszystkich  
dzienników, Mocarstwa pozwolą samej T urcji rozpo­
cząć kroki nieprzyjacielskie przeciw Rossji;  czekać będą 
na wypadek pierwszego starcia, by następnie interwe-  
njować, to jest na nowo układy rozpocząć. Chociażby  
floty były  przed Konstantynopolem , czynnie one nie  
wystąpią, a pogłoska, że wpłyną na morze C zarne  dla  
blokady portów R ossyjskich , jest bez żadnej zasady. 
Owa pomoc czynna mocarstw, istnieje tylko po kolu­
mnach dzienników. A n glja  nie myśli się wplątać  
w wojnę z Ros-sją, a F rancja , chociażby nawet i myśla­
ła o tem, to s ię  sama na krok podobny nie odważy. —  
Konstantynopol jest spokojny; sztandaru Proroka na 
Meczecie Śtej Z o f j i  niezatkniono; owszem przy w yp o­
wiedzeniu wojny fe tw ach  zw ykły  Szeika-u l-Islam  nie  
mów i, że wojna ta jest nakazaną przez religję, ale tylko  
że jej nie jest przeciwną; dowód to względności dla 
Chrześcjan Wschodu  i Zachodu. —  Stan handlowy  
kraju bardzo smutny; pieniądz jest drogi i coraz rzadszy; 
lichwa niezmierna; ażio od zagranicznych pieniędzy  
wzrasta. —  Od armji Omer Baszy donoszą, że ta zostaje 
w zgodzie z ludnością, że płaci gotów ką dostawy i że 
na żywności jej nie brak; tylko E g ip sk i  kontynges d o ­
puścił się w  W arnie  nadużyć. Przypuszczają, że Rząd  
Turecki albo używa ukrytych dotąd skarbów, albo k o ­
rzysta t  zapomogi Ulemów, kiedy jeszcze na wydatki 
wystarcza; najbardziej prawdo-podobriem zaś to się zda­
je, że w tej porze roku najwięcej do kass w pływ a po­
datków, ale to na długo nie wystarczy. —  Flota Ture­
cka  pow iększoną będzie o 3 0 0  dział przez dodanie trzech
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okrętów linjowych.— W S yrji objawia się fanatyzm 
Turków przeciw Chrześcjanom, których wifele w góry 
się wynosi. (J. de St. Pet:),

W ło c h y . — W . Xiążę Toskański udał się do Nea­
polu. — Do Nicei zawinęła fregata hiszpańska, która 
przewiezie doKadyxu  rodzinę Orleańską, to jest: Rró- 

$6wę Narjs-Amelję, Xiążąt Nemours, Joim ille, Auma- 
le i Xiężnę Saxe-Coburg. — O jc ie c  Sty zaprowadził 
cztery nowe Biskupstwa w Stanach Zjednoczonych 
Ameryki. (Neue Pr: Ztg).

R o z m a it o ś c i. —  W Munchen wystawiono dworzec 
dla odbywania targów, zwany Maximilianshalle. D łu­
gość całego budynku, wznoszącego się na żelaznych 
słupach, wynosi 1,477 stóp. Środkowa sala jest 80 stóp 
długa a 105 szeroka, sale skrzydłowe 76 stóp długie a 
05 szerokie. Po obu stronach wystawione są dwie halle 
na czterech rzędach słupów wspierające się, każda na 503 
stóp długa a 86 szeroka. Słupów jest 72, całe również 
wiązanie z żelaza. Słupy postawiono za pomocą machi­
ny w ciągu 4ch godzin, każdy z nich waży 28 centna­
rów , belki poprzeczne po 40 centnarów. Użyto do tego 
całego budynku 20,000 żelaza lanego i około 10,000 
kutego. Budowa stanęła w ciągu dwóch lat, i otwartą 
została 15go Września roku bieżącego. Koszta jej wyno­
szą blisko 900,000 zł: baw:. —  Znany Haug, otrzy­
m ał od rządu angielskiego znaczny zasiłek pieniędzy 
<2,000 funt: szt:). na przedsięwzięcie wyprawy explo- 
racyjnej wgłąb Północnej Australji. Zamyśla on na 
początku Września udać się do Singapore, i tam przy­
gotowania do expedycji swojej uzupełoić, a za nadej­
ściem suchej pory, wypłynąć do Australji. Głównym 
celem podróży, jest rozpoznanie kraju; prócz tego. ma 
zabrać z sobą nasiona dla wypróbowania, które rośliny 
Europejskie najlepiej przyjmą się, jak niemniej bydło 
i wielbłądy.—  W Uarsylji, Lyonie i Aix, utworzyło się 
towarzystwo, w celu odszukania skarbów zatopionych 
w zatoce Nawaryńskiej, w czasie zniszczenia flotty tu ­
reckiej w r. 1827. Między innemi, miało być na okrę­
cie admiralskim, 6 miljonów.— W kairhawen  (w Ame­
ryce'), żyje niejaki Jakób Webb, lat 48 liczący, który od 
dzieciństwa doświadcza nieugaszonego pragnienia. Czło­
wiek teu wypija dziennie najmniej 3 garnce wody, a 
w  nocy nie położyłby się spać, gdyby nie przygotował 
sobie wiadro tego napoju przy łó żk u .--  Na lekcję Profes- 
sora Muret, jeden z swawolnych uczniów, przyniósł 
dzwonek, i ciągle nim niepokoił klassę; gdy się inni 
uczniowie ze śmiechem w tam tą stronę oglądali, Profes­
sor rzekł: »Cóż się dziwicie? przecież w każdej trzodzie 
musi by jedno bydlę, które dzwonkiem inne prowadzi.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Bieliński Juljan Oby w: z Kalenia nr 472; Biesiekierski Ant: Oby: 

z  Konecka nr 634; Czarnomski Józ: Oby: z Dembek nr 585; Dąbko- 
waki Jan Ob: z Płocka nr 625; FudakowskiZyg: Oby: zGub:Cber- 
sońskiejnr 1256; Grabowski W ład: Hr. zBiałoccrkwi nr 613; lllin 
Pułko: Huzarów z Biały nr 625; Ladewig Albert Kup: z Gdańska nr 
603; Lewy Edw: Komis: Kup: z Paryża nr 600; Łubieński Stan: Hr. 
z Młodzianowa nr 1245; Netrebski Mich: Oby: z Czernina ar 584; 
Orłowski Fran: Pułko: z Radomia nr 489; Rajzacher Rom: Ob: z Bier­

nika nr584; P r. Stadnicki Kazi: Sztabs-Rolm: Huzarów, i Slizieri 
Alfred Sekr: Gub:, z Paryża nr 634; Szydłów Dymitr Kup: zGro- 
daa a r 634; Hr. Wielopolski Kornet z Oleszna nr 634.

W yjechali: Barrand Jan fabrykant do Paryża; Breant Nina Mo- 
dniarka do Petersburga; von Kuch Leonty b. Podporucz: do Włoch; 
Mędrzećki Lud: Ob: do Trojanowa; Rajewski Mieli: Kapłan P ra ­
wosławny do Wiednia; Rudzewicz Marja. Córka Jenerała Piecho­
ty , Frejlina Dw: JEJ CESARSKO-KRÓLEWSKIEJ MOŚCI, do Sim- 
Fcropola; Hr. Szewicz A'exandra Frejlina Dw: JEJ CESARSKO- 
KRÓLEWSKIEJ MOŚCI, i Hr. Szewicz Lidja Wdowa po Pułków:, 
do Petersburga.

DOMESIE.VIA.
Oregdaj, biedny służący powracając bryczką z ulicy Ogro­

dowej na Elektoralną, zgubił 10 sztuk CERATY czarnej, 
fabryki Rossyjskiej. Łaskawy i litościwy znalazca, raczy oddać 
pod Nr fi 14A, do Stróża za nagrodą.

  A V O L A N C I U  na jednego konia, ua leżących
resorach, ua 4ry osoby; PRELOTKA czyli tak zw a­
na KISZKA na parę lub jednego konia, do tego 
4ry osobne kota i przednia oś; BRYCZKA zw y­

czajna pakowna; SANKI na jednego konia, i para CHOMONT 
rossyjskich; wszystko używane, lecz w dobrym stanie, znajduje 
się do zbycia, w Zajezdzie przy ulicy Podwal Nro 500. W iado­
mość u Kowala w tymże Zajezdzie.

Do składa Kawjoru, przy ulicy Senatorskiej, w domu 
PP. Piotrowskich, trzeci sklep od rogu ulicy Miodowej, 
nadszedł świeży transport W IR fO G r l lO R I  prawdzi­

wych Astrachańskich; oraz SARDYNEK w oliwie z Nantes. —  
B. Miedwiednikow.

Mam zaszczyt donieść Szanownej Publiczności, iż w handlu 
moim w Sieradzu, w  Rynku pod N r 5/B, oprócz MATEIIJA- 
ŁÓW aptecznych i FARB różnych suchych i olejnych, do­
stać można w  każdym czasie za pomterną cenę i w najwyborniej­
szym gatunku, także i następujących towarów, jako to : Korzen­
nych; Narzędzi różnych dla rzemiosł: Szkła różnego gatunku, 
stolo w: białego i taflowego; Blachy cynko: i żelaznej; przedmiotów 
Galaotcryjoych; Świec łojowych i stearynowych stołowych, o- 
raz Kościelnych; Mydła; Massy do podłóg, do skór i do smaro­
wania osi; Gwoździ maszynowych różnego gatunku, i różnych 
ieuych towarów.-— A. Faijans.

OSTRYGI świeże Holsztyńskie, n?deszły 
dzisiejszą pocztą, do handlu Win Jozefa JVolfjin , 
przy ulicy Miodowej pod N r 482, wprost X X . 
Kapucynów.

K IT  ZIMOWY d o  OKIEN D c b e ł t o w y c h , ^
icodziennle świeży, sprzedaje się w Składzie Farb  i Lakfe-/ 
'ró w  J. A. Hrausse, pod Nrem 484 przy ulicy Mio-1 
kdowej. —  Tainźe jest do nabycia H A Ł B R W A R Z ^  
WARhEAHSHI l*opularuo-Ya«kowy, na

krok 1854, wydania Józefa linger,

NAGRODY PÓ Ł-IM PE R JA ŁA  w ZŁOCIE.— w przejeździe 
z VVarszawy dnia 25 Paździer:, w  okolicy Poczty, uroniono ff*ll- 
C I Ł A R E S ,  w którym oprócz różnych notatek, znajdowało się 
Pół-imperjałów sztuk 6. Łarskawy i sumienny Znalazca, jeżeli jest 
w stanie potrzebnym, zbstawt dla siebie Pół-imperjała w  złocie, 
resztę zaś zwróci właścicielowi, na ręce W ej Lochman, przy uli­
cy Nalewki pod N r 2243, na 2gie piętro, za powyższą nagrodą.

P A i k L l A i G I  świeże, Kuhler Sprotten(tak zw a­
ne złote Rybki); i OSTRYCH, nadeszły dzisiej­
szą Pocztą do Składu W in i Korzeni Ernesta Ni- 
ckiego, przy uliey Bielańskiej N r 466.

Dziś rano zimna stopni 1. W czoraj wpołedn:e ciepła stopni 3. 
Dziś rano wysokość wody na W ille  stóp 3 cali 9.
TEATR W IELKI. Jutro, Asmodea.

W Drukarni Kcriera W arsz:.—  Wolno drnkować. W arsz aw a  dnia 23 Paźdz: (4 Listopada) 1853 r.—  Cenzor, F . Sobieszczańtki.


